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KURYER LITEWSKI.
Uf JVilnie w Piątek dnia 19  Sierpnia v. .r. 1 8 0 2  l i  oku.

W i a d o m o ś c i  K n u o m ,
Stuck d. io  sierpnia.

Na dniu 29 czerwca r. t., od godziny arey do 
*m«y P ‘> południu, odprawiał  się w Stack u popis 
Publiczny uczniów gymnszyalnych i izkoły po- 

i*to«ey, k tóry  przytomnością swoją zaszczycili 
n* ten *kt D*n kowy, Rodzice uczących 

łożo *'*Cl * Urzędnicy W o j s k o w i  i Cywilni,  Brze
ski-?^ * Mińskiego Greko-Rossyy-
*n« * r> ®m*(0*r yum» Duchowieństwo różnych wy- 

n Chrześcijańskich, i inni  dostoyni Goście płci 
jet° ' ey- Fo udaniu sprawy  z nauki chrześoij»ńskiey, 
«■ y ow mat emat yki ,  i innych przedmiotów oa- 

wszystkie klassy, tak gymna '  
„  * ne’ i‘ k® * 'zkoły powiatowey, porządkiem były 

06 < popis zamknięty został mową, inianą 
tai * sucf y ° ‘*Ie wymovty, J ł \  Alexandra Koł ł ą-  
„  ’ ,w k»óreyt wykazawszy polytki  na towarzy-

*k** spływające ze wzrostu prawdziwego
0 ? **c hęcał młódź do pilnego do nauk
o n  i D** ’ * mądrego korzystania z czasu
1 *° p0łl c n , t ł  Zwierzchności krajowey 
ozu U 'sy y ney opieką : 00 dslo powod do wdzię- 
łoś " * P ’ ni0'®n 'a o summie 3ooo r. ar. Nayroi-

"Uarowaoey na tnury wznoszącej się te- 
* budowy gymnazyslney w Słucku.  Pe  odczy- 

nnc|U s p , , u . uc*niów odznaczających aię dobrem 
'*m °hyczajowem i pilnością w nau- 

d»łA ’ 01 okólna  wspólnie z Nauczycielami u* 
mu . 8 ?,  0 ł*.omu Bożego, dla złożenia Naywyźsze- 
Przvl° iŁU czy ea *‘r . £  o jcowską,  nad
sienią^ lcie,B umiejętności okazywaną,  i dla wcnie- 

80r%°ych modłow z» długie i szczęśliwe lata 
Jlfr, D*'n Y l n u iąc«g0 ŃaTJAŚm BTSZEGO C kSABZA

m o 3 ( u  1 całay N a v j a ś x i b y « z k t  J k g o  Rodziny, 
nom '  nazwiska uczniów, którzy się przez
wa ^  Postęp w naukach i chwalebne sacbo- 

‘\ r ; r  w.ys*czególnili,  *ą następujące:  
^ t zssor?  Pi**/6 J. szkoły powiatowey. Pawłowicz

w  ‘‘anskl J*n- 
Stani ł p a s s i e  d l .  Afanasowiez Piot r ,  Łazowski  
Ser™' >VT'n^Malinowski Stanisław, Ni-pokoyczycki

*\V ’ ]rX, l k !®w*c* Karol,  VVołożyń*ki Dominik, 
wińsk'  . fłe U l  Chocianowski Adolf,  Czer- 
Wf.ri* > nłlr:t*v» Grabowski  K.s/imierz , Jeleński 
F r a n i u  J ł ’ sAMl lk i^ icł E l e u t e r y , Poboje«»ki  
tftuni *e * y n i , , ®aw *ki Adam,  Zahorski  Zyg-

f«n, M ^ w ^ k i ^ 1  gym nazya lney. Grabowski  Ste- 
J»n NaL s r, An’ Mieczkowski Otton,  Majewski  

, w  * /  Domin’k» Tyszkiewicz F r ’anciszek.

i*. -•••,  w u n a o r i  s s a s r y n .
szek Rai ass‘e U l -  g ym . Bałandowicz Franci -  

’,U8t y.°» B u y k o  O nuf ry ,  Gru-

CluR (lr.,.1, I » i u u y  [I1KS puoose 1
słu*Vli O  ̂ anl* P ^ i f t o n y c h  sobie uczniów z«- 
Puiacv- ***  ̂ Zwierzohności azkolney, są nastę-

dwik *•; V  » Łapicki  J a n ,  Sawicz Lu-
B„vka n l ' f  r  Bałandowics Franc iszek ,  
A-d»m. 1 r ^’ ^*u derley Alexander ,  Jakubowski

x .  LeopoldYYannow.ki DozórcsGym. Słuckiegb.

A n g l i a .
T z / ° ni ? n dn ia  6‘ sierpnia .
i-o ra  H utchinson  mianowany jest lordem na

miestnikiem hrabstwa T ipperary , w mieysce z mar-  
lego wuja swego Donougmare.

Spodziewamy się, pisze D ziennik Globe, 2e 
K r ó l  Nider landów przystąpił  zapewne nareszcie 
do ostatnichi przez K onfe re nc ją  podanych propo-  
zy c y y ,  o ile te mogły wpływać  na ut rzymanie  
pokoju w Europie.  Gdy jednak niektóre mniey 
ważne punkta pozostawione sp układowi  nas tą
pić mającemu między Hol landyą a Belgią ,  K ró l  
Belgiyski,  jeżeli uzna tego stosowność, może żą
dać od Anglii  i F rancyi  dopełnienia wszystkich 
warunków t r a k t a t u ,  i gdyby uozyni ł ten krokt 
te dwa  Mocarstwa,  lubo niechętnie , widziałyby 
się w potrzebie zmuszenia Kró la  Hollsndyi  do 
tego przystąpieoia.  Sądzietny tymczasem, że K r ó l  
Leopold  spuści się raczey na własne siły i s p r a 
wiedl iwość swych żądań, niż wmieszanie się swych 
sprzymierzeńców,  k tóreby zrządziło niepomyślne 
następności dla innych , a oaypierwey  dla niego 
samego i Króla Hol landyi ,

Podług tuteyszych gazet ,  kąpie le  umocni ły  
zdrowie Xięeia  Talleyranda, z tego powodu spo
dziewać się należy jego prędkiego powrotu  do 
Londynu.

Izba nizssa między swomi członkami  l i c iy  
3o offieerów w  czynney zostających służbie , to 
jest: 10 podpułkowników,  6 pułkownikowi  3 ma
jorów, 8 kapi tanów i 3 poruczników.

— D nia 10 —-
Czynią wielkie przygotowania u Dworu na 

nadchodzącą uroczystość urodzin Królowey.
bydź założony obóz na wielkim p a r k u  

przy TTindsor, w  którym,  prócz innych pułków,  
miaście się będą t rzy półki  gwardyi  przyboczney.

VV Clitheroe przybycie nielubionego T o r y -  
sowskiego członka par lsmentowego,  Pana Irving , 
dało powód do k rw a w y ch  zaburzeń.

Gazeta Times opisuje ostatnie układy wzglę
dem Greeyi w treści następująoey: „ W p o ś r ó d  w a
żnych przedmiotów,  k tóre  w ciągu dw óch lat o- 
statnieh saymowały rządy E u r o p e j s k i e , nie po 
minięto oraz interessów w Grecyi ,  które teraz u-  
w»iać można, jako zupełnie ułatwione.  Od czasu^ 
jak X>nią Leopold  odmówił przyjęcia władzy Mo-  
nsrchiczney w Grecyi  , ważne odmiany aaszły w  
stosunkach wszystkich peswie stroni k tóre spra
wa Grecyi  zsymowała.  W  tym stanie rzeczy, 
przynosi zaszczyt t rzem M o ca r s tw o m , zebranym 
na Konferencyą Londyńską i oświacie Eu ro pey-  
skiey w ogólności, iż nie zapomniano o u twierdze 
niu Grecyi ,  i niedozvrolono jakiemu Tureekiemik 
Fsssy posunąć się przes wąwozy Termopylskie .  
Przy wśęks»nści dawnieyszych negocjatorów,  k tó- 
r r y  zapis Canninga  względem Graoyi  przyjęli  
se wstrętem i be» naymnieyszey chęci  uskutecz
nienia oststniey jego woli ,  G r e c j a  byłaby zno
wu wcielona do krs ju  dawnego naszego sprzymie
rzeńca;  lecz duch wieku był  przeciwnym,  a 00 
więcey,  szło przytem o ambicją ,  gdyż korona by 
ła do rozdania. Szczęściem oraz dla Grecyi ,  zda
rzyło się, iż obadwa mężowie, k tórych szczegół* 
niey obchodziła organizacya kraju Greckiego,  to 
jest , lord Palmerston  i jenerał  Sebastiani, p n f  
ostatnich odmianach tninisteryalnych,  objęli w y 
dział spraw zagranicznych. Temu wypadkowi  
po większey części przypisać trzeba względność, 0-  
kazaną podczis ostatnich poruszeń w G r e c y i , i  
korzyści dozwolone temu nowemu Królowi  przeć 
rozszerzenie j-go t er ry to ryum,  większe zabezpie
czanie i dokładnieysze oznaczenia granic.  Na mo
cy nowego t rakta tu,  przyjęto za granicę od półao-  
cy linią między A r ta  i Volo; czegośmy oddawna



*e względu na potrzebę i politykę żądali. Nastę
pu jący  w yjątek  z pisma urzędowego, która K.on- 
ierenoya d. 26 września 1831 r. postanowiła prze* 
ałać do S ta m b u łu  , dostatecznie objaśni i uspra
w ied liw i tę odmianę, uczynioną w trak tacie ,  do 
k tórego Xiążę L eopold  miał należeć: „Po troskli- 
wem  rozważeniu tych względów, ile się tyczą trwa- 
ley  pomyślności obu stron i uważając potrzebę u- 
tw ierdzeoia  między temi stronami stosunków do
b rz y  sąiiedzkiey harmonii, tern ważniejszych, ii  
stanowią główny oel pośrednictwa trzech Dw o
ró w  , postanowiła K o n fe ren cy a , aby Posłowie i 
pełnomocni M inistrowie w Stam bule  starali się 
nak łon ić  Portę  do przyjęcia znowu linii między 
V0I0  i A r ta .  proponowaoey w protokóle 1 dnia 
02 marca 1829. Nie mogła zapomnieć P o r ta ,  i i  
zupełn ie  na tę linią graniczną zezwoliła, i 2e lu 
bo poźniey linia ta protokółem z dnia 5 lutego 
i 83o r .  została zm odyfikow aną, odmiana jednak 
dla tego tylko nastąpiła, aby T u ro y i  wynagrodzić 
za najw yższą władzę i haracz, zapewnione jey p ro 
tokółem z dnia 22 marca 1829, a wyłączone pro
tokółem  s dnia 5 lutego i 83o , k tóry  G re c ją  o* 
głosił *a politycznie niepodległą. Gdy zaś tym 
sposobem terry to ryum , położone między obudwo- 
ma liniamii nadane zostało T u rcy i,  jako w ynagro
dzenie; przeto Posłowie trzech Dworów  obmyślą 
inne  wynagrodzenie, któro T urcya  mogłaby p rzy 
jąć  pod w arunkiem  powrócenia do lin ii  granicz
n e j  z dnia 32 marca i82g. W c ią g u  trzyle tn ich  
uk ładów  po śmierci C anninga  aż do utworzenia 
teraźoieyazego m inisteryum , usiłowano wszelkie- 
rai eposobami ścieśnić granice kraju Greckiego, 
ip rzeszkodzić uchy len iu  barb irzyństw a T u reck ie 
go w oyozyznie P e ry k le sa  i E pam in o n d a sa . Z po- 
osątku proponowano międzymorze K oryn tsk ie  na 
północną granicę nowego kraju , dla ograniczenia 
go n a s tm y m  Peloponezie, i całkowitego nawet w y 
łączenia G reęyi z kra ju  Greckiego. Po wystawie- 
n iu  atoli niestosowności t e y  p ropozycji ,  zgodzono 
się wcielić Ateny do Grecyis a większą część za- 
chodnicy i północney G recyi zostawić T urcy i.  W ie 
le  naw et Xiążę P olignac  pracow ał oad tem, aby 
ak łen ić  rząd nasz do odebrania wyspy E u b e i S u ł
tanowi i powrócenia G rekom  nieśmiertelnych ich 
Term opilóuf. U k ład  ninieyszy , pożądany przez 
X ięc ia  Leopolda  i  wszystkich przyjaciół nie
podległości Greckiey, spraw ia  powszechne zado
wolenie. Nie możemy tu wchodzić w inne szcze
góły granic tego kraju , lubo nie możemy odmó
w ić  pochw ały  następującemu wyjątkowi z p ro 
tokółu  dnia 16 listopada. K onferencya L o ndyń
ska, zgodnie z współczuciem, okazanem przez trzy 
D w o ry  dla wyspy Sam os, wezwie rezydentów ich 
w  S ta m b u le , aby nie zaniechali żadnego sposobu, 
oclem skłonienia rządu T ureck iego  do zezwolenia, 
• b y  coroczny baracz mieszkańców wspomnioney 
w yspy; by ł każdego roku  oddawany Porcie Otto- 
m ańskiey przez ich  dep u to w an y ch ,  nie zaś wy
b ierany  przez K apitana  P aszę /’ [G.PPl)

M o r n i n g - H era ld , a po nim także C ourrier  
p ietą: „ W ie m y  z pew nością ,  że margrabia Pal- 
m elis ,  miał naradę z lordami: h rab ią  Greyem, H o l
land  i Palm erston, na k tó re j  żąd»ł ostatecznego u- 
znania Donny M aryi, i popierania woyoy ze s tro 
n y  rządu  Angielskiego.”

L is ty  z G ibra lta ru  z 19 lipca mocno się u- 
ia la ją ,  że hisspańsoy strażnicy, pilnujący brzegów, 
ciągle dopuszczają się obrażeń bandery  Angiel- 
sk iey ,  przez co już kilka razy przyszło do m a 
ły c h  b itew . Spodziewamy się, iż przedsięwzięte 
będą w tey  mierze stanowcze środki.

Potw ierdza się niestety wiadomość, że Xiąźę 
Jerzy K utnberlandzki nieszczęściem wzrok postra
dał. M ia ł  on już od urodzenia k ró tk i  w z r o k , a 
na  jedno oko już dawniey ociem nia ł ,  na drugie 
w idzi w praw dzie jaszcze, ale niedoskonale. Z da
je się to bydź wadą dziedziczną: albowiem X ią -  
l ę  K um beriacd ,  oycieo Xięcia Jerzego, mając nad- 
zwyczay krótki w zrok, również przez wiele la t  na 
jedno oko nie widział.

Xiążę Devonshire zapowiedział, iż w miey- 
cee Pana  T h .T y r w b i t ,  obrany  został marszałkiem 
ęgarney laski P ; Aug. Clitford.

Udzielenia z Rio do Janeiro, do d, 10 czerw 
ca doohodzące, donoszą, że rozprawy w izbie r e p re 
zentantów z wielką zapalczywością się odbywają- 
Izba jest rozdwojoną na mnóstwo s t ro n n ic tw ,  z 
k tórych  wiele żąda przywrócenia na tron Cesarza 
Don Pedra I. Pomimo w ie lk ie j  oppozycyi, oka
zuje istniejący rząd męzką stałość, przechodzącą 
oczekiwania. Pakiebot M utine , k tó ry  te wiado
mości przywiózł, ma na pokładzie 44,000 dollarów, 
między k tóram i 17,000 ze szczątek rozbitego okrę
tu  „Ternie.”

Przekonano się, że brzegi Gangesu, B rah m a
pu tra  i innych s trum ieni,  w węgle niezmiernie ob
fitują. Zaprowadzenie więc żeglugi parow em i o- 
k rę tam i w ow ych  okolicach, zrodzi niezliczone ko 
rzyści dla handlu i w ogólności dla rządu.

L is t  z Oporto pod d. 38 lipca donosi: „N a
sze stosunki jeszcze te same. Niemając jazdy, nie 
mogli nasi korzystać ze swycięztwa dnia 2Ś od
niesionego; teraz Oporto ossańcowane, w ulicach 
urządzono b a ry k a d y .— Płom ień domowey woy- 
ny z każdym dniem, gwałtownieyszym się staje.” 

Jen e ra ł  porucznik Sir Charles B ruce upadł 
wczoray na ulicy i natychmiast skonał.

Otióz koło W in d so r  tylko cz tery  dni stać 
będzie; dziś ma K ró l  odpraw ić  p ierw szy prze
gląd zgromadzonego tu woyska. (G .O.)

F  *  A a  e  T A.
P a r y  i  d n ia  8 s ie rp n ia .

W szystk ie  pu łk i  p ó łn o cn e ;  a rm ii  gotują się 
do Ogólney rewii.

0 »tatnia G enew ska G a ze ta  zapew nia, że H r a 
bia B o u rm o n t przed trzema tygodoiam i przejeż
dżał przez G en ew ę , gdzie przez niejaki czas ba
w ił  t a teraz jeszcze przebywa w Szwaycaryi.

G azeta N ouvelliste  donosi,  że pewny młody 
zagraniczny Xiążę, zawiera w P a r y ż u  znaczne ku 
pna, a nawet rek ru tów  w e rb u je ;  rząd jednak ma 
baczne Oko na te zabiegi. Dziennik T em p s  mnie
ma, że pod tym zagranicznym X ięc iem , X ięc ia  K a 
rola  Brunświckiego domyślać się należy.

Gazeta T rib u n e  u t rzy m u je ,  że rząd rozesłał 
bezpła ta ie  po Departam entach 2.000 exem pU ref  
wydaney p n e z  siebie obszerney R ela cy i o podró
żach : K ró la  E ilip a  do C om piegne  , a X ięcia  na
stępcy tronu do południowcy F rao cy i  ; koszta te
go w summie 3oo,ooo franków  kazał umieścić 
w yda tk -ch  krajow ych pod ru b r y k ą  : Z achęcenie  
do sz tu k  p iękn ych . M o n ito r  prostuje dz ś lo dooie- 
sienie w ten sposób, im powyższa R e la c ja  tylko 
w 750 exem plarzach  wydaną została, a koszta ich 
wynoszą 63o franków  , k tó re  podjął jedeu były 
woyskowy Intendent, jako jey w ydaw ca.

Jo u rn a l du C om m erce  nagauia Ministrom* 
że nie popierali pożyczki narodoway , przez c» 
monopol bankierów  zostałby zniszczony, a k ra j  
zyskałby m ilion ,  gdyby się byli na 3 procentow i 
pożyozkę ułożyli.

W  R zy m ie  tworzą korpus ochotników, który 
ma nosić nazw isko: Obrońców tro n u  i re lig ii, 1 
p ła tnym  bydź, ty lko podczas rzeczyw is te ;  służby* 

—  D n ia  g  — (G.PP.)
K ró l  Leopold odjedsie z Compiógne dnia *3 

do Paryża, gdzie ma kilka dni zabawić.
P. Dupin życzy teraz bardziey pozostać p re

zydentem izby depu tow anych , niżeli prezesem r* ' 
dy ministrów.

R edak tor gazety F ra n ce  N ouvelle , P . Leo° 
PlUin, o trzym ał order Legii honorowey.

Nasza oppozyoya zachowuje się bardzo cicho* 
jednakże, jak w takich  okolicznościach sądzić trze ' 
ba, jest czyoną. N abiera ona zewnętrzney i w6 ' 
w nętrzney  siły: albowiem jey liczba powiększa się* 
a sposób jey myślenia powszechnie uznany. W tey 
chw ili stronnictw o m inisteryalne ani myśli o z wy' 
cięstwie. Jednetn słowem w naszey polilyczo®? 
atmosferze panuje uciążliw a parność , jest to cist* 
w iatrów .

T w ierdzą  tu, że wczoray w  wieczór p rzy b y ł/  , 
telegraficzne depesze z Bsjonny pod d. 6 b. o1' 
następującey osnowy: z Portugalii  p rzy jech a ł* 0'
gielski pułkownik i  przywiózł do Bajonny don*6'



jenie o znpełnem i stanowctćm pobiciu Migueli- wa ł  jenerałowi  Sarary ,  Xięciu  Rovigo j c innymi
*fc 1 ° Przey®c' u ministra woyny Mignel istow- oficerami fregaty;
* 'ego na stronę Królowey Donny Maryi  I I .  T a  Pu łkow nik  ggo pułku ki ryssyerów,  Joly,  um ar ł  
Wiadomość potrzebuje jednak potwierdzenia,  po- nagle w Compiegne. Powód tego był  następujący: 
nteważ bajońskie telegraficzne doniesienia już parę  P rzybyw sty  zgrzany z parady,  wypi ł  szklankę li- 
r a >y mylnemi  się okazały. monady z lodem, wkró tce  uczuł k o l k i , a w nocy

— D n ia  10 wśród okropnych boleści wyzionął duelia.
- r  1 _____ . : i i ~   >  • . l •Marszałek Lobau nie pojechał do Compićgne Lord  Granville,  poseł angieiski,  odjeżdża dziś,

na uroczystość zaślubin. ale za k ilka dni znowu powróci.  T en  nagły od-
/ W y s ł . n .  z Nawarynu dnia 16 l ipca korwe ta  jazd, o k tórym poseł przed 2 dniami sam nie wie- 

»)Diligente,”  przybyła d. 4 b. m. z depeszami do dział, spowodował wiele dorozumieweń i jest, jak 
■lulonu. Woyna domowa w Grecyi  rozpoczęła się się zdaje, w styczności z Belgijską sprawą. (G.ć. )
Znowu w niektórych prowincyach ; 5ch gońców ---------------
wyprawionych do kontradmira ła Hugon , zrabo- A  C s x  b  r  a .
^*00 zupełnie w drodze. Statek parowy „Sellings” W ie d e ń  dnia g  sierpn ia .
Przybył i5 d 0 Nawarynu i zamyślał daley płynąć  W e  czwartek d. 9 b. m. raczył  N. Pan, M a r -
do Nauplij^ w celu odwiezienia depeszow do ad- grabi  Spirtola, Nuocyuszowi Apostolskiemu,  któ- 
mirała Hugon. Ten sam statek popłynie z powró-  ry  został Kardynałem, uroczyście w kościele przy-  

m do Alexandryi .  dwornym  w B aden ie , włożyć na głowę bi re t  K a r -
Donoszą z A l g i e r u ,  że Beduini napadli  na dynalski.  Gdy Cesarsko-Królewski  D w ó r  i b a r -  

Ozorowe folwarki ,  lecz odpar tymi  zostali. dynał  Nuncyusz znaydowali aię juz w kościele prsy-
Dótychczasowy dowódzca Oranu jenerał  Bo- dwornym,  stosownie do tey uroczystości ozdobio- 

59r, zmieniony będzie przez jenerała Fandoas. nym, udał  się Cesarz J m ć  o godzinie l i  rano do
M onitor  zawiera w dzisiejszym numerze dłu- ora toryum,  i s łuchał  naprzód solennego nabożeń- 

^ • r t y k u ł ,  usprawiedl iwiający nowo zaoiągnioną atwa. Po skończoney wielkiey msry raczył  N. Pan,  
P°iyc*kę i 5o milionów fr .  otoczony wielkiemi urzędnikami  Dworu,  tudzież

Gazeta T em ps  m ó w i :  Nie wspominają już gwardyami  C e s a r s k o -K ró lew s k ic h  arycyerów i  
**f»Z wcale o udzielić się mającey, z okazyi zaślubin Kró lewsko-Węgie rsk iey  gwardyi  przyboczncy, n -  
^ 'ężniczki  L u d w i k i ,  amoestyi,  która  p r z e d n i e -  dać się do kościoła, gdzie w orszaku naywyższych 
l*kinj ctasem zapowiedzianą była.  nrsędników Dworu,  wstąpi ł  na tron; i po odczyn

Jeden ze znaydujących się w Marsyli i  wy -  taniu listu papiezkiego, włożył Kardynałowi  Nun- 
c°odoiów włoakich,  imieniem Mazzini, k tóry  tam cyuizowi  przy  zwyczaynym obrzędzie b i re t  na 
Wydawał dziennik pod tytułem:  „Młode W łochy,”  głowę. Poczem odśpiewano T e  D eum , a w  końca 
°debrał  roakaz opuszczenia Marsyli i .  K a rd y n a ł  Nuncyusz udzielił  papiezkiego błogo-

Do minis teryum sp raw zagranicznych przy-  s tawiemtwa.  Niebawem potem miał zaszczyt K a r -  
>’ł wczoray goniec, k tóry  także dla k i lku innych dynał  Nuncyusz bydź przypuszczonym przez Ce-  

obcych posłów przy wióił  dapesze. (G.C.) sar ta Jmci  na szczególne posłuchanie w mieszka-
— D nia  11 — niu  Cesarakiem, i zaproszony został do stołu Ce-

Onegday przed południem Xiążęta O rleanu  aarskiego.
} N e m o u r s  znaydowali się na obrotach woyska sto- W  woysku naizera tak  znaczne są teraz a -
H«ego w C om piegne. O godzinie t a t ey  w południe wause, jakich od i 8 i 4 r ok u nie było.
Przyjęli Króles two Ichmość deputacye od sądu w Gazety Włosk ie  z dnia 17 lipca z Osimo  do-
•dmiens , i różnych gmin z okolicy. Deputacye te noszą: „ W o y s k o  papiezkie,  k tóre  ztąd do Siniga-  
*niały potem zaszczyt bydź przedsta« ionemi K ró -  glca się rozciąga, składa aię zs 3ooo blisko ludzi,  
łowi Belgiyczyków. Jo u rn a l des D ebats  donosi o częścią woyska liniowego, częśoią milicyi; ich  za
r z ą d z i e  ślubu w treści nsstąpującey : — „Bo o- chowanie się jest nayłagodaieysze, przez co pozy- 
kiedzie familiynym,  Pan D u p in , w assystencyi Pa-  skali przychylność i zaufanie mieszkańców. Żadne 
fta T r ip ie r , przeczytał  inlercyzę sluboą w gabi- skargi nawet z małych ni osek nie miały mieyaca 
becie Królewsk im , poczem odprawił  się ślub cy- na  niekarność woyska.”
Wil0y w wielkiey  gsleryi .  Rodzina Królewska,  Z  Sin igaglia  z dnia 18 donoszą: „Okręty  f r aa -
**raz z damami Dworskiemi  i Adjutantami ,  two- cuzkie ciągle robią wojenne obróty na morzu n a 
b y ł a  okrąg , w środku którego stała Xiężniczka szem. J a r m a rk  tuteyszy by ł  l iczny,  stoi jeszcze 
lu d w ik a  z Królem Leopoldem . Świadkami ze 4o okrę tów kupieck ich  w porcie,  po większey czę-
•łrony Xiężniczki byli: Panowie B eren g er, G irod, ści z W en ecy i  i T ry a s tu  Jut ro  m a t u  przybydź
■Oeletsert, Marszałek G drard  i 4 Parów;  a ze stfc|- L«g»t naszey prowinoyi ,  K a rd y n a ł  A lb a n i.  — P a -  
»>y K ró la  L eo p o ld a : H ra b ia  F e lix  de Merod$Ęj$ nuje tu naywiększa spokoyność, każdy zajęty jest 
d ra b ia  A erscho t. Około godziny gtey udał  się ca« handlem.  (G .hV.)
ły orszak do kaplicy zamkoney,  gdzie Biskup z Okropną zbrodnię popełniono dnia 6 t. m.
N leaux  dał ślub. Młoda Królow a zdawała się bydź w murach nastey stolicy. Jeden  z tu teyizyeh sio- 
bardzo rozrzewnioną. Z kapl icy  udał aię orszak na dlarzy zamordował  w przeszły poniedziałek swo -  
P°wrót  do zamku , gdzie ślub odprawił  się trzeci ję cnotliwą żonę i czworo lubych dziatek,  n a re -  
r *z według obrzędu Ewangel ickiego.  Dzień nastę- azcie sam się powiesił .  Naypierwszym powo
dujący miał bydź przepędzony w gronie familii; dem do tey przerażającey zb rodn i ,  miał  bydź u-  
* dziś nowożeńcy chcą się udać z całą rodziną Kró-  padek w jego p ro łes syi , czyli z jego lub obcey 
ł«wską do P ierre fo n d s  1 w przys iły Poniedziałek przyczyny,  wiedzieć n iemożna;  aby sobie w t e m  
Wyjechać do B ru xe lli.  Wieczorem dnia 9 b. m. pomóds, i swoje interessa w ogólności poprawić ,  
tdiasto Compiegne  było wspaniale oś«iecone ; i szukał szczęścia w l o t e r y i , lecz zawsze był  nie-  
do poźney nocy tańcowano pod gołem niebem.” szczęśliwym, a gdy tego dnia znaczny wexel  po- 

Gdy niektóre Dzienniki tuteysze według p ry -  winien był  wypłacić ,  zdawało mu się , źe tylko 
Watnych listów z C om piegne  donoszą, iż Pan van  tym sposobem siebie i swoją familią od hańby i 
de W e y e r  zaraz po ślubie wyjechał do L o n d yn u ,  ubóstwa zachować może, gdy wraz z niemi  ten 
Celem układania się względem interessów Hol len- świat  op uś ci ,  jak się wyjaśnia z listu znaletio- 
derako-Belgiyskich , tymczasem Jo u rn a l des D e- nego, k tó ry  n i edaw no  do swey żony pisał; w tym 
bats pisze, iż Pan van de W e y e r  prz j  był dnia 9 h. uprasza ją, aby, gdy jego i dzieci nie znaydzie przy 
tu. do P ą r y i a , a wczoray miał powrócić do C om - życiu, wstąpiła do klasztoru i za niego się modli-
p ie g n e . J o u rn a l d u  C o m m erc e  mniema, iż w ybór  ł a__  Dla odstraszającego przykładu , mają bydź
Pana van de W e y e r  do rozpoczęcia nowych ukła-  zwłoki  zabóycy na plac stracenia wywleczone i  
dów okazuje,  iż rząd Belgiyski skłania się do u- pod szubienicą zagrzebane. (G.C.)
ł g a n i a  Kouferencyi .  _-------------------------------------------------------- ----------------

Jene ra ł  Lafayette  p ow rócił  do P a ry ia  ze Rzeczy NiDRBr.AsnzitiK.
»vrey włości L a g ra n g e .  (G .W .). B ru xe lla  dnia  i f  s ierpn ia .

Młody Xtąże Carignan przybył  niedawno ja- M onitor B e lg iy sk i  pisze:  „ R z ą d  otrzymał
ko w ychow am ec marynarki do Algieruj i  asysto- urzędowe doniesien ie , że H r .  Mexymil ian  de L a-



la ing  3 . 5 ł». m. ns  uroczystero po s ł ucha n ia  od J .  
C. Mości  Cesarz* A u s t r y i  p r zy ję tym został.  Mia ł  
on zaszczyt podać J .  C. Mości  własnoręczny list 
K r ó l a  B e l g ó w ,  w k tó r y m  donosi  o swern wstą 
p ie n iu  na t r on  i w y n u rz a  życzenie u t r z y m y w a n ia  
pr zy jaz nyc h  s tosunków z Aua t ryą .  H r a b i a  de L a -  
la ing  oznavn vi l , źe Ba ro n  de L o e ,  j ako s ta ły Po- 
*sł p rzy  Dwor ze  W i a d e ń s k i m  zos tan ie ,  a J .  C. 
Mość o d p o w ie d z ia ł ,  źe Barona  z uko nten tow ani em 
W tern znaczeniu p rz y y m ie .”

Piszą z H och l  przy  M a strych c ie  pod d. 8 b. 
m.  „ W o y s k o  n ieprzy jac ie lsk ie  , stojące na gran ic y  
z  t ey s t rony  Lom m el,  zbl iżyło forpoczty swoje do 
naszych,  i ob iedwie  s t rony zachowują  naywiększą  
baczność.  Hol le nd rz y  puszczają wieść o n iezwłó-  
cznem uderzeniu .  Na pojut rze zapowisdziauo w ie l 
k ie  obro ty  woyska  , k tór em  Xiąźę S a s k o - W e y -  
tna rsk i  osobiście ma d o w o d z i ć / ’

M essa g er de G and  t w i e r d z i ,  iż ajenci  d y 
p loma tyc zni  Bclg iyscy w L o n d yn ie  i P a r y ż u  s ta 
ra ją się wazelkienn sposobami  przeszkodzić ogło
szeniu 69^0 pro to kó łu .  W y d a w c a  p e w n e y  G azety  
A n g ie L k ie y .  posiadający d okł adn ą  kopią tego aktu,  
o t r zymał  3oo fun tów sz te r l ingow za to, aby jeszcze 
przez  ó dn i  ty lko  w st rz ym a ł  ogłoszenie jego.

T  u r  c t  *.
K o n sta n tyn o p o l dnia  16 lipca.

Lis t  z Kons tan tynopola  umieszczony w G a 
zecie Pow szsc hn ey  Augsbur sk i e j ’, donos::  „ W  pa
ł acu  wie lk iey  P or ty  panuje wie lk ie  przerażenie;  
wiadomośc i  z S y ry i  b r z a n ą  bardzo niekorzystnie;  
do jak ieyże zb liżamy się ka tas trofy ,  jeżeli w y s ła 
na  przec iw V ic e -kr ó lo w i  E g i p t u  artnij* z w y c i ę 
żoną zes łan ie ?  lub jeżeli t y l k o , zmuszona będzie 
do cofoien ia  się, » I b r a h i m  Pasza będzie umia ł  z 
t ego korzystać!  W s z y s lk o b y  n a s u w a ł o  na S u ł t a 
n a ;  n ienawiść  dawnego s t ro n n ic tw a  Ja ncza rów,  
zostałaby obudzoną  i w y b u c h ł a b y  silnie.  — M ó 
w i ą  teraz,  iż wysłany  będzie spiesznie umo cowa
ny do Alejęandryi  ajer.l , k t óry ,  mając poleceni* 
od franenzkiego  sp rawują cego  interessa,  da Jus-u-  
ia pasty,  poufnego do radc y  f i lehmeda A h g p ,  roz
począć  ma układy .  W i e i e  nie m oż ni  się spodiie-  
w a ć  z tego k r o k u ,  skoro  E g i p c j a n o m  sprzyj  e 
będzie  szczęście. Zresz tą  t rzeb* im oddać  s p r a 
wiedliwość,  i i  więcey  pojęli t a k ty k ę  europeyską ,  
niżel i  T u r c y ,  źe walczą  z wie lk ą  odwagą  i ścisłą 
zachowują  karność .  T o  im z jednała wielkie za
ufan ie u mieszkańców w S yry i ,  k tór zy  ich  uznają 
ba rdz iey  za sw ych zbaw;có«,  niż zą n ieprzy jac ió ł ;  
gdz ie  pr zec iwnie  tu r e c k i  żołnie rz  bez wszelkiey 
oświa ty i karności ,  przyjaciół  i n ieprzy jac ió ł  za
r ó w n o  ostro t r a k t u j e . — Posyłają woj ' ska do .Sy
r y i  tyle,  co ty lko  mogą zgromadzić ,  również  w ie 
le am mu nic yi  i sprzę tów wojennych;  lecz w s z y 
stko  już p ra w  e wyczerpana ,  i zdaje się, i»  n a d e 
szła chwi l* ,  w k t ór ey  dobra chęć  rządu ,  łkcńczy  
się na niemożności .  Ut r zymują  £e P o r t a  wezwie 
p ow szechn e  pows tan ie  do broui  lecz powioieu-  
b y  Suł tan  na to p o m n i e ć ,  nim ten krok uczyni,  
£e nędza  jest w ie lka ,  i czego spodziewać  się m o 
że, od tak  dzikiego n i ewycwiczonego xoju ludów, 
k t ó r z y  wyc ho dz ą  ty lko  na r sbu r  ek i kradzież,  « 
p rz e c iw  r e g u l a r n e m u ,  do po rząd k u  i posłuszni-  
a twa  prz yzwycza jonemu w o y s k u , nic wskórać ni# 
zdoisją.  Nadeszła podobno te raz  chwi la ,  gdzieby 
-Porta  chę tn i#  przyję ła  pożyczkę ;  lecz któż w t e 
r a ź n i e j s z y c h  okol icznościach po w ie rz y  swdy m a 
ją tek  r z ą d o w i , k tó re go  do chody  t a k  nędznie są 
a dm in is t row ane .”

—  D nia zo  —

Z S y ry i  naysmuln isysze  dochodzą t u  w iado
mości ,  z k t ó reg o  powodu panuje tu wie lk ie  znie
chęcenie .  W o j s k o  Suł tana  ma byiiź bardzo zde
m or a l i zowa ne  i przez l iczne  d e z e r c j e  osłabione.  
Obawia ją  się o spokoyność  w stol icy,  jak się te
n iepomyślne  wiadomości  powszechnie  rozgłoszą.__
Zapew nia ją  t u ,  źe Por t* wezwała  pośredni c twa  
Angli i ,  do zawarc ia  pokoju z M a h m e d e m  Ali,  lecz 
to pot rzebują  j*szcze po twie rdz en ia .

A le x a n d ry a  34 lipca.
V i c « - K r ó l  odebra ł  od sw ego syna Ibrah im *

paszy,  c z w a r t y  b iu l ie lyn  a rmi i  n y r y y s k i e r ,  dono
szący u z d o h j c i u  miast* Damaszku,  dn ia  18 cz#r '' 
w ca uskutec in ione m.  — Me heme d Al i  obchodził  to 
zwycięz twof uro czyś c i e ,  dawano  z dział  o gn ia ,  • 
of f icers  przysłanego  od swego syna dla dokładne* 
go opowiedzenia  zdobycia tak  ważnego p u n k tu  i 
zaszłych w y p a d k ó w ,  ob da ro wa ł  V i c e - K r ó l  jak 
uayhoyn iey .  Nas tępujący jest wyjątek  z ogłoszo
nego b iu l l e ty n u :  „Dnia  10 m u h a r c m  (8 czerwca) 
w y ru s z y ło  woyeko z obozu St. Jean  d’A c r e  w k ie
r u n k u  ku Damaszkowi ,  p r zyb y ło  i 4go do Kana-  
t i r ,  k tó ry  nazajut tz  o p u ś c i ł o ,  udając się do wsi 
A w ad ie  o i j  mi i i  od Damaszku lsżącey,  i tan* 
zostało przez noc.  O godzinie 5ciey z rana ,  po
strzeżono zbliżającego się nepr zy ja c ie la .  Nacze l
ny wódz, rozpoznawszy poruszenia jego, ruszy ł  n» 
czele jazdy i 4go bata l ionu  8go p u łk u  p iechoty,  
pod  rozkazami  jenerał* br ygady  A h m e t  Bsja,  na 
przec iw lewemu s k rzydł u  n ieprzyjaciela ,  gdy  t y m 
czasem z K o d g i a , A h m e t  Aga i konni Bed uin i  > 
uderzyl i  «* p r a w e  s kr z> d ło ;  konnica  n ieprzy ja 
cielska,  n iemogąc  się oprzeć  tak ż y w e m u  n a t a r 
c i u ,  opuści ła  pole b i t w y ,  wkró tce  także ro z p ę 
dzoną została piechota ,  ogóietn jednego bstal jonu.  
— G u b e r n a to r  Damaszku,  Ali  pas ta ,  p rzekonawszy 
się o bezużyteczności  dłuższego o p o r u ,  opuści ł  't> 
wyższenii  władzami  mia s to ,  i wszystko uc ieka ło  
do Saleh ie ,  będąc  ścigane przez i5oo jazdy i 5oo" 
ludz i  p iechoty ,  Mieszkańcy  Damaszku,  sp rzy k rz y 
wszy sobie da w no  uciemiężenia paszów swoich,  
poddal i  się nacze lnemu wodzowi  i prosi l i  , aby 
zajął  i ch  miasto,  b łagając  także o łaskę,  k tó r ą  itn 
p rz yr zekł ,  Drugiego dnia z rana ,  rów no  ze w s c h o 
dem  słońca,  uda ł  się E m i r  Bs ach i r  na czele 5co 
ludzi  do g ło w osy  k w a te ry ,  gdzie,  odebrawszy  roz
kazy od Ib r a h im *  paszy,  ruszył  w marsz ku  mia- 
stu,  gdy I b r a h i m  Z drugiey  s t rony  postępował .-— 
Nieba wni e  p rz yb y l i  znakomitsi  miasta mieszkań
cy z Mus taf ą  Agą  j dl* złożeni* e« e g o  hołdu.  
Pr z e d  wkroc zeni em  do mias tu ,  uda ł  się I b r a h i m  
pasza na r ó w n i n ę  G o a k - M e d a n i , gdzie swojey ks- 
w a le ry i  i d y w i z j i  E m i r a  Baaciwr,  kazał  s<ę roz
łożyć.  D i u g i  i 8tny p u łk  p iechoty ,  i b i t a l jn n  z 
5go p u ł k u  i a r t y l le rya  osadziły c y t a d e l l ę . — S t a m 
tąd ud* się w marsz woysko egiptukie do Alepp®* 
dl* osadzenia wąwozow,  w górach ,  przez k tóre  m u 
s iel iby się T u r c y  p r z e r z y n a ć ,  jeżeliby I b r a h i m *  
paszę w posiadaniu Syr y i  n iepoko ć .chcieli.  I c h  
si ły z b re y u e  w  ley p ro w in a y i  składają się ty lko 
e io  uoo ludzi  n ie regularnego  w o y s k a ,  k t ó r t  się 
w H » m * h  oszańcowsło.  Ten  ohoz, naprędcy  u- 
f u r t j f i k o w a n y ;  mały  ty lko  może dać opór ,  i zda 
je s i ę ,  źe z końcem tego miesiąc* p iż ybędz ie  I -  
b r a h i m  pasza do Aleppo ;  przeznaczył  20,000 w o y 
ska  na o h se rw acy ą  obozu w H am ah ,  **tn z«ś za
t r zy m a ł  3o , q o q  (udzi. D w a  no we p u ł k i  odeszły 
z lv*i ru  do a rmi i .  E g i p i k a  eskadra  krąży  dotąd 
koło naszego p o r t u ,  i tak długo tu  zabawi ,  do p ó 
ki  nie o t rzyma wiadomości  o w y p ły ni eu i u  f lo t ty  
tu r eck ie y .  — Czwar ty  o kr ę t  l iniowy będzie za i 4 
doi  go tów óo " y p l y u i e n u ;  a wtenczas składać się 
będzie oasza f lot t* ze 4ch  ok rę tó w  l in io wych  o 
100 działach , 8 L e g a t  o 60 d z ia ła c h ,  i5 brygów  
i ko rw e t ,  6 g reck ic h  h r s ń d e r ó w  i jednego p a r o 
wego okrę tu .  T a  cztery okrę ty  lin owe do w o
dzone *ą prze* d w ó c h  F ra n c u z ó w ,  jednego A n 
g l i k a ,  i j ednego młodego T u r k a ,  kształconego 
Tule n ie .” (G.C.) _________________

O g ł o s z e n i a .
Na funduszu  Ś. p. H ra b ie g o  W al i c k i e g o ,  x9 

mieście W i l n i e  na euuk acyą  ubogich  s tanu szla
checkiego uczniów u s ta n o w io n y m ,  dnia 1 W r z e 
śnia ro ku  teraźn ieyszego,  od k ry w a ją  się wakanse :  
na k tóre  podłu g  § 7 fuuda cyyńego za p is u ,  nay-  
p ie rw sz e  i na jb l iż sz e  mają p raw o imiennicy ,  W a 
liccy,  jako też połączeni  z tą fami l ią p o k r e w i e ń 
s tw em  — po n ich  opuszczone s ie ro ty  i t. d. Lecz 
źe nominow anie  na ten fundusz  uczniów,  we d le  § 
6, zos tawił  tenże zeszły H ra b ia  W a l i c k i  dja siebie,  a 
po zeyściu swojem prze la ł  ją na Suk cess or ów  i 
dz i edz i ców dóbr  Jez ior ,  na k t ó r y c h  opar ta  sum- 
jjia funduszowa; w z y w a m  prze to  ma jacych  nonn-

D O D A T E K
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nacyą od samego fu n d a to r a , a jeżeliby tych nie 
było , nominowanych od Sukcessorów, aby na 
dzień 1 Września teraźnieyszego roku ze swoje- 
nn  nominacyatni i dowodami o pochodzeniu,  ja
wi l i  się do Dyrekcyi  Szkól’ G u h em i i  Wi leńskiey.  
i 852 roku sierpnia i5 dnia.

Dyrektor,  Rarlzca Stanu i K a w a le r  K a je ta n  
Krassowski.. ( io5i)

1 Po zeszłym  do wieczności w  dniu  i 4 ma
ja  bieżącego i 8 5 o r. Ignacym  N o rw ille , został 
jedynym  z p raw a natury sukcessorem ogólnych 
dóbr ziemskich Lawgdw or i Bohdan w Powiecie  
Rosieńskim sytuowanych , jak rów nież , i  wszelkie
go pozostałego m ienia , brat rodzony Szymon Nor- 
■wiłto, który po otrzym anym  sukcessie, nie mając  
nad miesiąc biegu życia przez Stwórcę zakreślo
nego, gdy rów nież d ług  śmiertelności w yp łacił; 
zostali z kolei p raw ym i sukcessorami tegoż f u n 
duszu dzieci Szymona , X ią d z P leban Szyłelski 
B onifacy , M aciey , L udw ik, R och i Joze ffa t bra
cia rodzeni Norwiłłowie. A  gdy p rzystą p ili do 
przeyrzenia papierów zawierających fu n d u sz , nie 
naydują w autentyku praw a zastawnego p od  ro
kiem  1819 apryla  2 5 dnia od IV W . JJPanow  
Gabryela i Ludow iki z Giedgowdow Kibortow  w 
summ ie talarów bitych tysiąca zeszłem u Ignace
m u N orw iłłow i wydanego , i  na dobrach Słoniach  
opartego. Ażeby tedy utrzym ujący takowe p raw o , 
niewiadomo ja ką  koleją zn ik łe , czy w  ręku suk-  
cessorow zaw inionych , czyli też u  postronnych nay- 
dujące się-, p ierw si nie składali się kwielacyą za
p isaną  na nim  przez zeszłego Ignacego N ęrw ił-  
ły  celem może usatysfakcyonowania  , a ostatnif 
gdyby też n ieraczyli m ianować się onego aktora
m i , i nieupoważniali siebie również p rzez zapisa
nie p rze lew u : gdy ku niezawodnemu posługu ją-  
cetni okolicznościami w ykryciu pornieniotiego p r a 
wa, gdzieby się one naydywało  , pod dniem  10 
teraźnieyszego miesiąca została podaną prośba do * 
Sądu Niższego Z iem . Rosieńskiego , i  uzyskana  
na ten cel rezolucya: niem niey zażalenie pod dniem  
9 tegoż miesiąca w  aktach tegoż p o w ia tu ; i nie 
uwodzili się m ylną nadzieją niesłuszney korzyści, 
a przedsiębrali dzia łać tylko m itręgę satysfakcyi 
dochodzącym o skutki praw ym  sukcessorom: w moc 
dekretu Grodu Rosieńskiego 1825 roku decem- 
bra 11 dnia ferowanego, którym , za pośrzednic - 
tw em  wykonawczey policyyney w ładzy , do m ają
tku Słoniow odpowiedzi uległego wskazano re in -  
dukcyą , i źeprzeistoczenie skutków tegoż p ra w a , 
iv jakimkolwiek bądź względzie, jako z nierzetel- 
nego przywłaszczenia  , będzie p rzez sukcessorów  
Ignacego Nor w itty  nieżyjącego, pom awiane i  u -  
dowodnione, do wiudomości przez Litewskiego fV i-  
leń, K uryera za uproszeniem od braci podaję , i 
podpisuję. i 83 2 roku miesiąca augusta  i 5 dnia. 
Rosienie.

b. Assesor Sądu Niższego Z iem . P tu  W i
lcu. Dominik N orwiłło. ( i o 33)

l  K ollegialny Sekretarz Fryderyk Leonard  
Lehm ann , były nauczyciel sztycharstwa i  rysun
ków Uniwersytetu W ileńskiego z żoną A nną  z Z a -  
ługowiczow, wyjeżdżają za granicę do W . X ię z -  
tw a , Hessen-Darmsztadt. ( 1034)

IIoAHipMe&cinept OjRKroBŁ.

2. Podol ska  Izba Skarbowa ninieyszem 
ogłasza: iż dla przedaży z skarbowych leśnych 
dacz i uroczysk Podolskiey  Guberni i ,  powia
tów: Kamienieckiego,  Bałtskiego,  i Olgopolskie-  
go, rosnących w nich drzew wielkich  , k tó re  
dościgły peryodycznego wzrostu, n ieprzydatnych 
i n iepewnych do budowania okrę tow , naznaczają 
się w niey terminy dla targu 27 septembra t era 
źnieyszego i 852 roku , a dla przetargu we  
t rzy dni po nim —  Ceny pomienionego d rz e 
wa, równie  jak i k o n d y c y e ,  na k t órych ma 
bydź odbytą przedaź onego , objawione będą 
p rz y targach.  Na pomienione t erminy  wzywa
ją się życzący z prawrseini ewikcyami  zawie- 
rającemi  się w nieruchomych m ą ją tkach , pie
niężnych kapitałach,  bankowych biletach,  mu
rowanych domach w guberskich,  por towych  i 
innych miastach , gdzie przyymowanie ich w  
ew ikcye dozwolone,  położonych.  Jul i i  12 dnia 
l 832 roku .  Sowietnik K r y c k i .

Sekre tarz  Paszuta. (1028)

2. Dekre tem  oczywistym Sądu Magistra
tu  Miasta W i l n a  w roku teraźnieyszytn iS 3 # 
jnnii 27 dnia ogłoszonym , przysądzona została 
dla mnie summa rubl i  sreb. 60, na Starozakon- 
nym Gierszonie Leybowiczu J ochw edz ie  i jego 
wszelkim majątku,  z terminem opłaty 29 ybra  
teraźnieyszego i 852 roku:  że zaś Gierszon L e y .  
bowicz Debi tor,  n i ley podpisany , nie ma ża
dnego leżącego funduszu na odpowiedź sądzo- 
noy summy. A w celu odkrycia ruchomości  i  
osoby, ma zamiar sformować kondyktowe t ran-  
zakta i za onemi komprcmisarski  d e k r e t :  za
pobiegając niżey podpisana czynnościow G ie r -  
szona, ninieyszem ostrzega , ażeby nikt  niera- 
cżył  z Gierszonem Leybowiczeni  zawierać t ran-  
zaktow i onemu kredytować.

Eyga Szmoylowa Basowa.
IIojianaieHcmept OaurroBŁ. ( t 023)

3. Od Komitetu z a N a y w y ż s z y m  Roz
kazem wmieście W ilnie ustanowionego dla go
spodarczych rozrządzeń około budowania dro
gi szosse z Kowna do Dyneburga.

Dla odbycia w tym Komitecie targów, na 
zrobienie pod Dyneburgiem grobli z czterma mo
stami, wchodzącey do składu robiącey się drogi 
szosse, naznaczony termin dnia 10 przyszłego 
miesiąca nowembra , i przy nim we trzy dni 
przetarg; zatem życzący podjąć się takowego bu
dowania, raczą przybywać do tego Komitetu fi 
dostatecznemi załogami odpowiadającemi tomu 
procentowi całey budowy, a wynoszącemi nie
mniey jak 35,ooo rubli assygnacyynych, przy- 
czćm w każdym czasie w Kaucellaryi Komitetu 
można widzieć kondycye do zawarcia kontraktu, 
i dowiedzieć się o przedmiotach, jakie są potrze
bne, do zbudowania pomienioney grobli, przy 
targach zaś plan jey będzie okazany.— Miasto 
Wilno dnia i 3 augusta i 852 roku.

Członek Komitetu: Wileński Vice-Guber- 
nator P io tr  B aron  Taube.

Sekretarz M ichał B obrow . (1021)



5 Od K o m i t e t u  za N  a y w  y ż s z y m roz
kazem w mieście W i l n i e  us tanowionego dla 
gospodarczych rozrządzcń około budowania  d ro 
gi szosse z K o w n a  do Dyneburga-

Dla odbycia w tym Komitecie  targów dla 
oddania na podrad  , z przyczyny niedo trz yma
nia  p rzez  pod radczyka Fabiana  Kossobuckiego 
robot  na budującey się d ro d ze  szosse, w dystan-  
cyach '• wjazd do mias ta K o w n a  , od W i ł k o -  
m ie rza  do Radziszewki ,  i od K u rk le y  do Lelun,  
naznaczony t e rm in  d. 11 przyszłego miesiąca 
n o w e m h r a  i po nim we  t rzy  dn i  przetarg;  za
t e m  życzący podjąć się takow yc h  robot,  zechcą 
p rz y b y w ać  do tego K om i te tu  z dostatccznemi  
załogami,  odpowiadającemi podradowey Kosso
buckiego summie,  rozciągającey się wyżey 200 
tys ięcy rub l i  assvgnacyynych ; przytein w każ
d y m  czasie w Komitecie  można widzieć  kon-  
dycye do zawarc ia  k o n t rak tu ,  i dowiedzieć  się
0 p rzedmiotach,  jakie są pot rzebne do w y k o 
nania  rzeczonych r o b o t , przy  targach zaś p lan  
ich będzie okazany.  Mias to W i l n o  d. i 3 augu
sta i 8 3 ? roku .

Członek Kom i te tu :  W i l e ń s k i  W ic e -G u b e r -  
na to r  P io tr  B a r o n  T a u b e .

Sek re ta rz  M ic h a ł  B o b ro w .  (1022)

5 Od Wileńskiego  Gubernialnego Rządu.  
Na przedpisanie Pana Wojennego Gubernatora
1 Kawalera  z dnia 2 upłynionego julii za Nre m 
1,570 ogłasza się , iż z nastaniem igo l ipca nad
chodzącego 1835 roku  kończy się teraznieysze 
t rzylec ie  , na które N a y w y ż e y  utwierdzo
na w tuteyszey Guberni i  śmieta Ziemskich Po
winności  5 a zatem na mocy dodatkowych pra
w ide ł  o takowych powinnościach , odbywać się 
będą targi na oddanie w dzierżawę na następu
jące t rzylec ie  Pocztowych stacyy i dostawy dla 
woysk drew , świec i słomy w powiatowych 
miastach przy zasiadaniu Powiatowych Sądów , 
pod przewodnictwem Powiatowych Naczelni 
ków Dworzaństwa, lub zastępujących ich  mieysce 
z Członkami tych  Sądów , 17go następującego 
września z ustanowionym we t rzy dni przetargiem 
i takoweź  w Wi leń sk iey  Skarbowey Izbie 20 
października z takimże przetargiem — Zaczem 
życzący uczęstniczyc w takowych  targach ma
ją przybydź na pomienione terminy do mieysc 
wyżey wyrażonych,  z pewnem i ewikcyami . Au
gusta 11 dnia i 852 roku .

Assesor Józef Szulc.
S e k r e t a r z  Ja m o n t ,
Za Naczelnika Stołu Jan Mickiewicz.  ( i o i 4)

5 Od Podolskiey  Izby Powszechney  Opie
k i  Ogłasza się , iż w niey będzie przedawany za 
d ług dom murowany , w mieście Kamieńcu po
łożony z dalszemi zabudowaniami i placem pod 
nim 576 sążni kw adra tow ych ,  tuteyszego mie
szkańca żyda Szmuyły Gowzmera,  oceniony po

dług ilości niepalnych materyałow 17,733 rnb.  
18 kop. assygnacyami ; do czego terminy nazna
czone bydź mają od poźnjeyszego w ydr uk ow a
nia w St. Petersburskich  i Moskiewskich gaze
tach we 4 miesiące. .

Członek niezmienny Gzyrmucki .  (1006)
* - ’ r >1 * : 'i ■ * 3 • \ l fi/ ' i i 1

3 Niżey podpisany ma houor przez  nlnicy- 
sze donieść Szanowney Publiczności  , iż wszel
kiego rodzaju brodawki  , narośnięte paznogcie,  
i nagn io tk i , bez przyczynienia naymnieyszego 
bolu powyrzynać,  i wygubić obowiązuje się tak ,  
że w samey operacyi  naymnieyszego cierpienia 
nie doznają , i że takowe nigdy więcey rosnąć 
nie będą. Umiejętność moją okazywałem po r ó 
żnych miastach , i w samym St. Petersburgu  ; 
w dowodzie czego,  znaydujące się u mnie r ó 
żne świadectwa znacznych osób poświadczają, 
niemniey aprobata Generalnego Medyka Dworu 
J E G O  I M P E R A T O R S K I E Y  M OŚCI,  a więc 
tuszę sobie , że tuteysza Publiczność moją przy
sługę przyjąć raczy.

Jeżel i  kto w takowym przedmiocie,  życzyć 
sobie będzie mieć mnie w swoim domu , raczy  
przys łać zapiskę z adresem dokąd mam się udać, 
a kto się sam pofatygować zechce ,  to w poni- 
żey opisanym czasie widzieć się ze mną może. 
Mieszkanie moje na ulicy Niemieckiey na rogu 
w domu P.  Szulcowey na dole pod N re m  375,  
gdzie mnie każdodziennie od godziny 8 zrana 
do 12 , od godziny 1 z południa do 8 wieczo
rem,  znaleźć można, a zaś żołnierzy i ludzi bez 

“sposobu, kurowac bezpłatnie przyrzekam.
Kałman Operator.  (1020) 

UojiHitMeucmepu OjKHroBŁ.

3 TSiiey p iszący się , ogłasza pu b liczn ie , i£ 
pap iery  służące na dom obywatela M ateusza  L ub-  
kiew icza są skradzione z kościoła ś. K azim ierza  
ju n i i  i 4  na  i 5 dzień , naprzód praw o na dom z  
inlrom issyą i  inne p a p iery , które nie są dobrze 
w pam ięci. Ktoby zas zn a lazł w yz pomienione 
pa p iery  , niech się zgłosi do Części p ierw szey  
K w arta łu  <2go lub tez do domu w yz pom ienione- 
go lezącego na ulicy K ram cy na przeciw  ogrodu 
W J l ’ana S tru m iłły . Okaziciel tych papierów  so
wicie wynadgrodzonym zostanie. R oku  i 832 mie
siąca sierpnia 13 dnia. TVincenty Lubkiew icz.

nojiHUMeilcmept OaturoBŁ. (1017)

3 Ninieyszem ogłasza się , iż w W i leńsk iey  
Guberni i  w powiatach : Oszmiańskim, Trockim,  
i Telszewskim , odkry ły  się mieysca Kaznacze-  
jow ; zatem życzący weyść w takowe obowiązki,  
zechcą  przybydź z pewnemi ewikcyami  do tu
teyszey Skarbowey Izby —  Augusta i 5 dnia 
i 8 5 2  roku.

Gubernialny Kaznaczey Krymów.
W  obowiązku Sekretarza Znnsko.
W  obowiązku Żurnalisty Czapliński.  (1019)

Rada Mieyska Wi leńska ma honor ninieyszem uwiadomić,  że tuteysi  W e x la r z e  od i 5 po 22 t e ra -  
źnieyszego Augusta Kurs monet nas tępnych pokazali takowy: za dukat nowy daią r. 10 k. 60, a sami prze- 
daią po rub. 10 k. 90; za dukat  stary daią rubl i  10 k. 4o, asami  przedaią po rubli  10 kop. 60, za impe-  
ry a ł  daią rub.  38, asami  przedaią p o r .  38 k. 5o;  za pół imperyał  daią rub. 19, a sami przeda
ią po rubl i  19 kop. a 5 , za rubel  s rebrny całkowy daią rubli  3 kop. 6 3 ; a sami przedaią po rub.  
3 kop. 68 i  za rubel s rebrny drobną monetą daią po rubl i  t rzy kop. 70 assygnacyami.

BiiJieHCKoii 4 y MŁI T jiacH bifi BenepŁ. 
fluCbMOBOAHlirfcJlb IIo3JieBHHU.

D r u k a r n ia  M . M a rc in o w sk ieg o .
D o z w a l a  s i ą  u h u ł o w s c .  Wilno.  i 832. d . 19 Sierpnia.

C enzor Leon Borowski.


